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ft. Zjednoczone 
tracą na okrętach pasa- 
żers£kiefi 
Nowy York, 10 lutego. 
Od dłuższego czasu prasa zwraca u- 
wagę, że eksploatowanie przez państwo 
okrętów dla komunikacji pasażerskiej 
transatlantyckiej przynosi Stanom Zie- 
dnoczonym zamiast spodziewanych zy- 
sków poważne straty. Z tego powodu t- 
rząd okrętowy Stanów Zjednoczonych 
zakomunikował senatowi, iż ma zamiar 
sprzedać „Lewiatana“ i 10 innych okrę- 
tów, należących do państwa, kupcowi” 
Paul'W. Chanman z New-Yorku za sumę 
16 milionów 600 tysięcy dol. Okręty: te 
| kosztowały państwo 51 milj. dol., 


P. J. HAKE 0 TRAGEDJI. 


co mówi szwagier ś. p. Ciesińskiego? — Dyr. Albert Kon sam mi 
nował Ciesińskiego majstrem. — Sprzeczka między szwagrami. — 
„Widzewska Manufaktura' i pracownicy. 


Łódź, 10 lutego. 

*Wezóraj zamieściliśmy wynurzenia 
matki ś. p. Edwarda Ciesiński ego, która 
opowiedziała „Expressowi * koieje życia 
swego syna. By informację te uzupełnić 
a.zwłaszcza zdobyć szczegóły odnoszą- 
ce się do pracy śp. Cies'ńskiego w fabry 
cę reporter „Expressu* » vrócił się z ko- 
ler do szwagra nieboszczyka. 

l P. JULJUSZA HAKE, 

b. kierownika przędzalni amerykańskiej 
w „Widzewskiej Manufakturze”. 

'— Edward był sumiennym pracow- 
nikiem — mówił p. Hake. — Gdy przed 
trzema laty przeniósł się z fabryki Os- 
sera, w której pracował uprzednio, do 
Widzewa, spełniał swą pracę tak rzetel- 
nie, że nie powodując się żadnemi wzglę 
dami pokrewieństwa, mogłem zamiano- 


wać go po roku podmajstrzym, Zasłużył| 


na to w zupełności, i świadczy «©. fem 
fakt, iż po pewnym czasie zwrócił na 
niego uwagę sam dyrektor b. p. Albert 
Kon i 

MIANOWAŁ GO MAJSTREM. i 


Wystąpiłem wówczas z fabryki inie 
mogłem śledzić dalszych postępów 
Edwarda. Gdy został zdegradowany, po 
cieszałem go niejednokrotnie, przypusz- 
czając, że jest to tylko chwilowe i że do 
brego fachowca zawsze wyzyskują, w 
interesie fabryki obsadzając nim odpo- 
wiedniejsze stanowisko, 

Krytycznego dnia, nieboszczyk E- 
dward odwiedził mnie przed południem 
w domu. Zainteresowałem się, czy: 0- 


trzymał już kartę zapomogową. Odpo- 


wiedział, że nie. Zapytałera dlaczego. 
Na to Edward rzekł; 

—Gdybym wziął kartę zapomogową, 
straciłbym wiarę w to, że mośę z powro 
tem odzyskać pracę, Pewien jestem, że 
uda mi się przekonać dyrektora, iż nie 
zawiniłem, a wówczas da mi niechyb- 


nie ponownie pracę, 
Wiedziałem, że Edward dwukrotnie 


Oszukał 
500 lekarzy 


tfjęcie „króla oszustów" 


Berlin, 10 lutego. 

Fo wieloletnim pościgu udało się ber- 
lińskiej policji ująć 35-letniego Reinholda 
Liebschera, noszcego przydomek „Króla 
oszustów“. 

Karany już 13 razy Liebscher przyz- 
nał się do popełnienia 500 oszustw, któ- 
rych ofiarą padli przeważnie le':arze. 

Podczas ich nieobecności oszust zia- 
wiał się w mieszkaniach lekarzy zazwy- 
czaj z paczką, zaopatrzoną w wielkie 
pieczęcie lakowe i oznajmiwszy, iż są to 
zamówione niebezpieczne trucizny, przed 
kładał rachunek, który domownicy zaraz 
regulowali, ze zrozumiałych względów 


nie otwierając paczck. Zawierały one 
zwykle stare flaszki itp. 


zamierzał rozmawiać z dyrektorem, bez 
skutku jednakowoż. Próbowałem mu wy 


perswadować tę myśl. Tłumaczyłem, że 


DYREKTORA NIE NALEŻY NAPA: 
STOWAĆ, 

że gwałtem nikogo nie zmusi do tego, by 

z nim rozmawiał. Poco ma się łudzić, 

niech lepiej weżmie kartę na zapomofi. 

a w przyszłości może go znów przyjmą 

do pracy. 

Powtarzał jednak z uporem, że bę- 
dzie jeszcze raz próbował. Pogniewałem 
się wówczas i krzyknąłem, że jeśli nie 
wybije sobie myśli.o napastowaniu dy- 
rektora z głowy, niech mi” się nią nie 
pokazuje na oczy, 


Biała | śmierć opran ! 
pod Wilnem 


Zwolniony ieg pociążów. 


| €xteru osoby i 
Szyny pękają. — 


Łódź, 10 lutego. 
Silne mrozy spowodowały w [wow 


skiej dyr. kolejowej pękanie szyn. Na]. 


linji Lwów — Stryj stwierdzono 
pęknięcia w 23 miejscach. - 


- Pogotowie kolejowe przystąpiło nā- 
tychmiast do naprawy uszkodzeń, a rów 
nocześnie wydano dróżnikom polecenia 
jaknajstaranniejszego - badania tory. 
Zarządzono nawet 
całkowite wstrzymanie ruchu na linji 

Lwów — Stryj, 
aby przepuścić kilka próbnych pociągów. 

W obawie wypadków zmniejszono 

chyżość pociągów b 
do 30 klm. na godzinę. 


` Również z innych stron kraju nad- 
chodzą meldunki o pękaniach szyn. Na 
linji Bydgoszcz — Toruń zauważono pę- 
knięcia w 11 miejscach. Wszędzie wyda- 
no zarządzenia badań toru 

Wczorajsze śniegi. dały się najdotkli- 
wiej we znaki ludności miejskiej. Na wsi 
i w polu szkody nie wielkie. Do tej pory 
śnieżyce nie zahamowały ruchu kolejo- 
wego. Pociągi odchodzą i przychodzą © 
oznaczonej porze. Telefony funkcjonują 
normalnie. Połączenie zostało przerwane 
zupełnie tylko na-linji Warszawa — So- 
snowiec; częściowo zostały uszkodzo- 
ne linje telefoniczne $ 

Warszawa — Łódź 
i Warszawa — Wilno. 

Wedle informacji udzielonej . nam 
przez dyrekcję kolejową, kilka dni takiej 
zawiei Śnieżnej jaka miała miejsce wczo- 
ESETNETU 


` Edward’ wyszedł. Więcej go nie wi. 
działem. A wieczorem dowiedziałem 


się o 


TRAGICZNEM SPOTKANIU. 

'Byłem porażony tą . wiadomością. 
Nie chciało mi się początkowo uwierzyć 
Później jednak przekonałem się, że, nie- 
stety, była to prawda... 

Nie wiem czemu wciągają mnie obe- 
cnie do tej sprawy, czyniąc jakieś alu- 
zje pod mym adresem. Pracowałem w 
„Widzewskiej Manufakturze* przeszło 
trzy lata, na odpowiedzialnem stanowi- 
sku. Wystąpiłem na własne żądanie. Ja- 
ką opinią się cieszyłem, świadczy podpi 


sane przez dyrektora Oskara Kona za- 


NE A6YT 47) 


zmarzby 


raj, P ETAR ND 0 całkowitem unie- 


ruchomieniu ruchu kolejowego. 


$s 
i6 


Wilno, 10. lutego. 
Z Nowogródka donoszą o przerwaniu 
szeregu połączeń. drutowych. M..in. na 
odcinku poszczególnych bataljonów K.O. 
P.u zostały przerwane połączenia ze 
strażnicami, komunikację utrzymują pa- 
trole konne. Ostatniej nocy 4 woźniców, 
jadąc z Lidy do Nowogródka zmarzło 
na śmierć. 
Berlin, 10 lutego. 
„Poraz pierwszy od niepamiętnych 
czasów jezioro Lago Maggiore pod Lo- 
carno pokryło się warstwą lodu. 


j Białogród, 10 lutego. 
W S. H. S. panują nadal silne mrozy: 
w Bilałogrodzie 22 stopnie, w Kraguie- 
wacu — 29 st.i w Sarajewie — 27 st. 
Natomiast w Dalmaciji notowano 2 st. 
powyżej zera, a w Splicie 2 st. zimna. 
Dunaj i Sawa są całkowicie zamarznięte. 
Sotia, 10 lutego. 
W Bułgarji mrozy dochodzą do 30 
stopni. W pobliżu portu Warna morze 
zamarzło na przestrzeni kilku klm.. , 
Ryga, 10 lutego. 
Łamacz lodów  „Kirschianis Walde- 
maras“ powrócił po niesłychanie cięż- 
kiej wyprawie, prowadząc ze sobą 11 
parowców. Statek ten uwolnił kilka okrę 
tów mniej lub więcej uszkodzonych 
przez lody. Port Libawy nie jest jeszcze 
zamarznięty, jednakże żegluga jest bar- 
dzo utrudniona. Angielski statek „Balta- 
mor* zużył na jazdę z Widawy do Liba- 


ftozmód Renee Andoree 


stymmnej gwiazdy z fipiiywooci 


Nowy York, 10, lutego. 

Znana gwiazda filmowa, Renge . Ando- 
ree z Hollywood otrzymała rozwód ze 
swoim mężem nioran p. Gill, który był 
krawcem przy wytwórni filmowej. Re- 
nee Andoree urodziła się w Lille we Fran 
cji i stała się tancerką. w wędrującym 
cyrku. Podczas wybuchu wojny Renee 


Andoree znalazła się na terenie, okupo- 
wanym przez Niemcy. Wojska niemiec- 
kie „zarekwirowały” ją i władze wojsko- 
we kazały cyrkowi kontynuować swą 
działalność celem udzielenia wojsku roz- 
rywki. Renee Andoreę uciekła do Pary- 
a i została siostrą miłosierdzia na fron- 
cie, 


świadczenie, w którem- miedzy- imemi 
powiedziane jest, że „przez cały czas 
swej działalności p. Hake wykazał grun- 
towną wiedzę fachową oraz zdolności 
techniczne, zyskując sobie zadowolenie 
I uznanie”. 

Jak dalece miano o nim dobrą opinię, 
świadczy fakt, iż w przededniu krwa- 
wej tragedji był zaangażowany . napo- 
wrót do „Widzewskiej Manufaktury”: 
12 lutego objąć miał swe stanowisko. 

Nie wiem więc — zakończył swą 
rozmowę p. Hake — jakie intencje mają 
ci, którzy / 
przypisują mi dwuznaczną rolę w tel 

strasznej tragedii. r 
RESE 


wy 24 godziny, zamiast 6-ciu. W catym 
Rdz panują mrozy, dochodzące do 32 
st. R. 
Kopenhaga, 10 lutego. 
Kattengat i wszystkie Betty są całko- 
wicie pokryte olbrzymiemi lodowcami,: 
które stanowią przeszkodę niepokonaną 
dla większych parowców. Żegluga na wo 
dach duńskich możliwą jest tylko przy 
pomocy łamaczy lodów. Mnóstwo okrę- 
tów ugrzęzło. Wczoraj kontynuowano a- 
kcię ratunkową w stosunku do ludności 
wysp, odciętych od lądu, przesyłając im 
żywność i pocztę samolotami. Wyspa 
Sejroe od 6 dni jest odcięta. ARE 
EE OTER EN 


Dnu$żodzinna Ś 


walka 
policji z bandytami. 


Sosnowiec, 10 lutego. 

Krawawą walkę.stoczyła policja sos- 

nowiecka z dwoma bandytami, Janem 

Rysalikiem i Janem Kolaską, którzy 

brali udział w napadzie na posterunko- 
wego Torbę w Będzinie. 

Bandyci urkwali się w domu jednego 

z włościan we wsi Porębka pod Sosnow- 


icem. 


Policja, dowiedziawszy się o miejscu 
pobytu bandytów, otoczyła dom i wez- 
wała ich do poddania się. - 

Bandyci zabawiali się w domu jednego 

Wobec tego rozpoczęło się formalne 
oblężenie. 

Po dwu godzinach bandyci WYCZET- 
pali cały zapas nabojów. Wtedy Kolas- 
ka ostatnią kulą odebrał sobie życie, Ry- 
galik zaś poddał się policji. 

Skuto go w kajdany i.pod silną e- 
skortą przewieziono do Sosnowca. 


— Prezydent Meksyku postanowił wstrzy- 
mać na 24 godziny wykonanie wyroku na To- 
ralu, zobójcy Obregona, w celu zbadania poda- 
nia o łaskę. 


, = W stanie zdrowia marszałka Focha dsje 
się zauważyć stopniowa poprawa. Marszałek 
spędził dobrze ubiegłą noc. 


SÜ. Ż 


— 


Gorące dni| C 
w Kabulu 


Wybuch powstania 
i napad na pałac 
królewski 


EXPRESS” 


TEENA Mn 
a Ep cz e E arnel 


o mówi słynny Reinhardt 
teatrze, reżyserze, autorze i aktorze? 
Dzisiejsza scena nie jest sceną przyszłości 


Max Reinhardt należy do teł kate- świecami, Rzuca słę w oczy surowość figurą prowizoryczną, a raczej przeł- 


gorji ludzi, którzy chętniej wyrążąja swe 


stu urządzenia załnku, 


w oświetleniu na- 
oczneżo świadka 


Córeczka króla Amanullaha, dzie- 
więcioletnia Sultanedża, była pod kiero- 
wnictwem nauczycielki - francuski, któ- 
ra teraz właśnie powróciła do Paryża, 0- 
puściwszy dwór królewski w Kabulu 24 
grudnia, to znaczy w dziesięć dni po wy- 
buchu zbrojnego powstania przeciw kró- 
lowi Amanullahowi. Jeden z dzienników 
francuskich w rozmowie z tą nauczyciel- 
ką uzyskał ciekawe szczegóły ostatniej 
rewolty w Afganistanie. 

W piątek, 14 grudnia — zaczyna swe 

„opowiadanie nauczycielka królewny — 
około godziny czwartej popołudniu mie- 
liśmy zabrać słę z księżniczką do her- 
baty, gdy nagle rozległy się strzaly, a 
jednocześnie do uszu naszych doszedł 


hałas śpiesznego biegania. Co się stało? | 


Dowiedziałyśmy się o tym bardzo pręd- 
ko. Oto, korzystając z- nieobecności 
wojsk, które zostały wysłane do Diella- 
labad (na południe) celem uśmierzenia 
zbuntowanego plemienia szynoirów, któ 
rzy sprzeciwili się z bronią w ręku re- 
formom króla, — 1500 powstańców u: 
zbrołonych w karabiny, wdarto się do 
królewskiego pałacn, gdzie w owej chwi- 
li garnizon wynosił zaledwie 500 ludzi. 
Jakby w intuicyjnym przeczuciu wy- 


* „padków król Amanullah, którego podów- 


czas nie było w pałacu, zjawił -się na- 


*; -tychmiast, kazał uzbroić wszystkich w 


pałacu. nie wyłączając służby, szoferów, 
"ogrodników, a jednocześnie rozpocząć 
ostrzeliwanie buntowników z armat. Po- 
nieważ nacieraiaca banda miała do roz- 
porządzenia tylko karibiny, zmuszona 
była cofnąć się znacznie I zatrzymała się 
"doniero przy szkole wojennej. położonej 
w odległości kilometra od pataca. W tej 
szkole powstacy się ohwarowali. 

W ciagu nocy z piątku na sobotę król 
zebrał z całego Kabulu cały sprzęt wojen 
ny. który nabył sam podczas podróży 
po Europie. a więc armaty samochodo- 
we, samochody nancerne, czolgi it. p. i 
przy pomocy załogi rozpoczał ohleżenie 
szkoły wojennej. Czując. że nie dadzą 
sobie rady. powstańcy opuścili szkołę, 
pozostawiając wielu na placu. Cofnąw- 


szy się. zaczeli utrzymywać kontakt z {którego uszyta ma być suknia ślubna; 


ludnościa. która ich żywiła i dostarczała 
wiadomości. 

Po kilku dniach buntownicy schronili 
się do jednej z okolicznych wsi; tam 
właśnie znaidowała sie elektrownia. za0- 
patrująca Kabul w światło. Ponieważ 
przecięto przewodniki. więc pałac króle- 
. wski nosrążony zostal w ciemnościach. 

Przed opuszczeniem Kahulu pewna 
liczba powstańców wtarznęła do posel- 
stwa brytyjskiego, gdzie przecięli druty 
telefoniczne, lecz nikomu nie wyrządzili 
„żadnej krzywdy. 

Ponieważ król nie mógł powstania o- 
panować, więc rozzuchwałenie band ro- 
sło, wracatv one do stolicy 1 podsunąw= 
szy sle pod pałac. ostrzeliwały ro gesto, 
usiłujac opanować lotnisko, położone bar 
dzo blisko pałacu. Próby te jednak nie 
odnosiły skutku. 

Mimo to jednak położenie było o tvie 
kryvtvczne, że królowę wraz z dziećmi 
wysłano samolotem do Kandahar. Kraw- 
cowa rtumunka, praculiaca na dworze 
królowej oraz ja nrzeniosłvśmy się do 
poselstwa francuskiego, którego siedziba 
znajduje się nawprost królewskiego pa- 
tacu i stanowi jakby cel dla kul pow- 
słańczvch. 

W kilka dni po tem powstańcy roz- 
zuchwalili się na dobre. Bandy ich rosty 
z godziny na godzinę. wobec czego król 
został zmuszony do zrzeczenia się tronu 
na korzyść brata, i 

` Przed abdvkacją król przygotował 
snrawę wyjazdu samolotami kobiet i 
dzieci — europeiczyków: miano je za- 
wieść w mielsce heznieczne- na samolo- 
tach angielskich. Rzeczywiście. 24 ymd- 
fia w południe wszvstkie euronełki z 
dziećmi wviechały z Kabil. a koto dru- 
glej byly in? w Indjach. w mieście Pes- 
hawar. 


'zdołał zebrać tylko dziski temu. że 0- 
Władze angielsko - indyjskie  biecał pozwolić na rabunek w Kabulu. 


Reinhardt jest bezwzględnie najwybi: 
tutelszą osobisłościa niemieckiego teatru 
daramatvcznego, a może wogóle teatrni 
na kuli ziemskiej. Dwadzieścia lat temu 
gwiazdami byli aktorzy i aktorki obec 
nie zaś rola tą należy do reżysera. 

REŻYSER. 

Rola reżysera była iednym z pierw- 
szych tematów rozmowy i najciekaw- 
szem jest to, że Reinhardt uważa, iż jest 

PETRY: UTEE ERNER Y, 


myśli za pomocą pióra, pędzla, îorloplg- 
nu, wogóle w sposób, zależny od ivb pæ 
wołania, niż w rozmowie, zwłaszcza w 
wywiadach. aa 

Reinhardt obrał sobie za siedzibę let- 
ni pałac księcia arcybiskupa salcburskie- 
go, który zresztą, jak powiadają. był za- 
ciętym wrogiem teatru. Zamek jest u- 
mebłowany nadzwyczaj gustownie, po- 
koje są oświetlane wyłącznie woskowemi 


Soradnia dla marzeczonychi 


Biuro, które ma za zadanie nieść szczęście 
amatorom Muy memu 
New York jest miastem nowych po- Miss Brenning miała zrazu zamíai 
mysłów. Na każdym kroku można się poświęcić się karierze dekoracyj wnętrz 
tam spotkać ze zjawiskami w Europie ale potem zdecydowała, że porady wy- 
jeszcze niepraktykowanemi, nieznanemi |prawowe dla narzeczonych jako mają- 
Czy byłby, naprzykład u nas do pó- |£ więcej kontaktu z życiem bardziej 
myślenia instytucja, która tam cieszy jie odpowiadają, © 3e - 
się olbrzymiem wprost powodzeniem, a|, Nie należy sądzić, że miss Brenning 
którą nazwaóby należało, //, |interesuje się tylko bogatemi ślubami + 
Poradnia dla narzeczonych? weselami, Największą przyjemność (ale 
é $ efaa ż i też największą pracę) miała miss Bren- 
Założycielką jej jest Miss Marie Cou | ning przy układaniu wyprawy pewne 
dert Broenning, która coprawda nigdy | młodej dziewczyny, która na wszystko 
nie była sama narzeczoną, ale wie do- 


kładnie © /botzebni: ANY LACTA razem miała oszczędzonych 100 dola- 


Ą (Ka rów. Nazajutrz zaraz komponowała wy- 
nym szczęście (przynajmniej zewnętrz- |prawę, na którą panna młoda z „smart 
ne) zapewnić, i 


dci DATE LONI ED EIRT awk set" miała przeznaczonych 10 tysięcy 


p Mt, dólarów: i 
urząd w (iedig RO Ah paka „W dziedzinie przygotowań do *ślu- 
zynów mod przy Fl venue, w pięk- |p." nowi AA 
nym buduarze, którego wykwintne u- bu" powiada owa specjalistka ; 


bl er a GT 44 , niema żadnych reguł 
meblowanie, bynajmniej, nie Czyni WTa- | pewnego dnia odwiedziła ją 60-letnia na 
żenia biurowego. | 


„Żacęlm udziela porad w. 12r [2e “2era priata, ot stę kalore 
opowiada miss: Brenning i od tej chwi- poradziła jej kolor beige, lub jasnopo- 
li przewinęły się przez to biuro, pu.. „|pielaty, Ale leciwa narzeczona zwierzy- 

narzeczone od lat 16 do 60: ‘Mia fej s'ie, że życie całe marzyła o bia- 
najrozmaitsześo pochodzenia. "Tu np. w tej sukni ślubnej 
tym oto, fotelu siedziała parę godzin| ilość razy że idzie do ołtarza biało ub- 
temu piękność z Guatemali: sprzecza- rana. Wobec tego. doradczyni nie śmia- 
łam się z nią o jej wyprawe”. t «Ha jej odradzać, i 60-letnia panna młoda 

Trzeba bowiem wiedzieć, że dorad- 


ustroiła się w biały atłas i w białą ga- 
czyni bierze żywy-udział w |osie swej 


zę welonu. j 
klijenteli, w każdym wypadku, ofiaru- Zapytana o to, Ai 
jąc jej rady z pod serca. Na tem polega | jakie są teraz najmodniejsze suknie ślub 
tajemnica jej powodzenia. 4 * ne? 

„Nie wszystkie są jednakowe“ opo- odpowiedziała miss Brenning: „Takie, w 
wiada ona dziennikarzowi „jedne E ge których narzeczonej jest do twarzy”. 
tylko poradzić się co do materjału, 2| Mogą być z atłasu, aksamitu (zwłasz- 
cza, gdy ślub odbywa się w zimie) ko- 
inne, nie mogąc wybrnąć z kłopotów jronki czy tiulu. Rękawy koniecznie dłu- 
budżetowych, proszą mnie abym je ro2 |gież A welon? Powinno się upinać tak, 
wiązała, jeszcze inne pozostawiają m jak teśo sobie życzy panna młoda. 
we wszystkiem wolną rękę, zdając się Moim obowiązkiem — zakończyła 
ną mój gust i doświadczenie. mądra miss Brenning — jest odczytywa 

Tych ostatnich jest jednak mało.jnie życzeń z oczu narzeczonej i poma- 
Przeważnie, przed wizytą u mnie nara-|ganie jej w najdokładniejszem realizo- 
dzają się już długo z rodziną i przyja-|waniu jej ukrytych marzeń. Ona, bo- 
ciółkami, a do mnie przychodzą tylko|wiem narzeczona jest bohaterką dnia 
po szczegóły, których bark im do cało- |ślubu, a ja mogę być tylko służebną je; 
ści”, szczęścia”. 


saę0 mae mna 


Bzweom poleślych 


codziemmnie dzwwomi cum czci zabituwcia 
t žołlmřerzy l 


W Roverto w północnych Włoszech |w aniu 4 września 1926 r. wobec króla 
żawieszony jest na dzwonnicy tamtej- | ltalji i od tej chwili brzmi codziennie o 
szej katedry olbrzymi, przepiękny | godzinie I w nocy dla wszystkich zmar- 
dzwon ku uczczeniu pamięci wszystkich jłvch, a w dni następujące dla oddziel- 
poległych w wielkiej ostatniej wojnie. {nych narodów: 9 stycznia — Turcja, 22 
Poważny jego głos przypomina o wszy- | marca — Rosja, 9 kwietnia — Portuga- 
stkich tych ofiarach, które zginęły na |lia, 30 maja — Ameryka, 151 17 czerw- 
niezliczonych polach walki, bez wzęlędu|ca —  Czecho-Słowacia i Czarnogóra, 
na ich wyznanie i narodowość. Raz do|22 i 30 sierpnia — Niemcy i Austria, 11 
roku rozbrzmeiwa jevo głęboki ton wii 15 września -— Francja i Serbja, 22 i 29 
dniu wyznaczonym dla danego narodu, | października — Belgja I Anelia, 4, 7i 
codziennie zaś o godzinie 1-ei po półno- |27 listopada — Włochy. Japonja i Buł- 
cy zbiorowo dla wszystkich poległych. |zaria i 1 grudnia — Rumunia. 

Dzwon ten uderzył po raz pierwszy Na dzwonie tym wyryte są herby 
q aeaaea ECM | Państwowe wszystkich narodów uczest- 
niczących w wojnie I daty najbardziej 
krwawych bitew oraz fascimile naiwybi- 
tniejszych mężów stanu I bohaterów na- 
rodowych. 

- Niezadługo dla dzwonu. w Rovereto 
nndane będą wszystkie dane dotyczące 
Polski i wówczas wyznaczony bedzie 
„dzień Polski“ t herhv Rzeczynospolitej 
zmaidzie sie .nośród Innvch naństw we 
freskach. zdnbiacych kaplice w Rovere- 
to. 1 na otoku jej. dzwonu poległych. 


przyjęły wszystkich zbiegów bardzo u- 
przejmie i skierowały do portu w Boni- 
baju. Stamtąd dostałyśmy si ędo Europy. 

` Na zakończenie francuska podale ma- 
ło komu znany fakt, że obecnie również 
-zrzucony z tronu Raczi Sakao był swe- 
go czasu słwnżacym Amanullaha 1 porzt- 
cif go przed dwoma latv. Bandę swą 


śniła nieskończona 


. Fściową we współczesnym teatrze 'dea!- 


nv stan rzeczy nastapi wówczas. gav 
autor hędzłe iednocześnie aktorem iak 
tobyło z Szeksnirem i Molierem Ven 
fakt, że Szekspir bvł nieszczesólnym ak= 
torem, zaś Molier hyf dobrym. nie może 
oderywać roli, bo w każdym hądź razie 
autor powinien umieć wyreżyserować 
swoją sztukę 
AUTOR 

Znał teatr I mógł niet fylkn kierowaś 
wystawieniem wlasnej sztuki. ule mady 
fikował ją i przekształcał tak, fak wv- 
magałv okoliczności i indywidualne ce- 
chy aktorów, Jeżeli reżyser jest dziś Ko 
nieczny, abv przerzucić most przez ^t- 
chłań. istnieiaca nomiedzy autorem a ak= 
torem, to tylko dlatero, że antoruwia nie 
umi ja się eszcze zabrać do rzeczy. Twa 
rza oni dzieła w samotności zabłnerw, 
pozostawiając reżyserowi zamiane ener- 
gii nofercialnei sztuki na kiretyczmą, 
edv właściwie antorowie nie tylko po- 
winni czynić to samo, lecz muszą konno 
nować. zmieniać 1 przysnosabłać sztułę 
tak, aby praca reżysera była zbyteczna. 


AKTOR. 
"Autorowie musza poznyć się przest- 
|du. że pisanie sztuki z awzsłętpicrtem 
talentów noszczesólnych aktorów nbliża 
ich godności, Właśnie w «en spnsóh na- 
leży tworzyć sztukę. Po cńż owłem Ist- 
nieie scena. za której ewolncją musi iść 
autor I dla której musi pisać? AM. 
„Według Rinhardta, scena hezwzełeq- 


‘Frie nie może bvć izolowana nd vidownl. 


Ten sposób urzadzenia rozwinął się do 
piero w wieku 181 19, zaś bvł innvm za 
Szekspira | wcale był nieznanym za ćza- 
sów starożytnych. Wtedv nihywały: sig 
przedstawienia przez nrawdziwvch pkto- 
rów i dla aktorów. a instynktem autora 
jest jak mówi Reinhardt, mieś ‘widzów 
nie tviko przed sobą, ale także dookola 
siebie. PA, . 

Budowe teatru wspálłszešnegð zaw. 

dzięczamy operze I baletowł, które nd- 
grywały rolę dominniaca w w'ekach IR i 
19 i dla których izolacja sceny od wi- 
downi jest korzvstna. Scena mutsi hvć 
wysunięta naprzód i bvć trólwymiarywą 
|tak samo jak aktor. Ona must nostadać 
nie tylko ntaska zmienna nawierzchnie, 
lecz mnsi yć czenś statem. Scena atchi- 
tektoniczra a zn lennych roztomach tt- 
sl zastanić płaska scene. Fulton minsi być 
zhodnwany. nie namalowany. Te jeszcze 
nie wszystko. Cała koncepcfa secny ndi- 
roławanej od widowni tust hyć według 
Reinhardta obalona. W miare mażliwaści 
trzeba dażyć do tego. żehw nie tvlko do- 
nrowadzić aktora do ścisłego kontaktu z 
; widzem. 


WIDZ. WIDOWN*A. 

W miarę możliwości trzeba dażyć da 
tego. żeby nie tvlko doprowadzić aktóra 
do ścisłego kontaktu z widzem lecz widz 
musi hyć przekonany, iż on zamiast bvć 
abojetnvm jest integralną cześcią nrzed- 
: stawienia. Więc kńrtyna powinna -hy 
usunięta, aktor musi przechodzić rrzcz 
scenę przez widownię, ilekroć to fest mo- 
żliwem. Sala musi być tdekorowan? zro 
dnie z dekoracjami scenv. DOuzywi* sle, 
tvp nhecnej sceny może pozostać. Ula 
tych nielicznych wielkich anforów. któ- 
rzy zechcą nisać odpowiednie sztuki, 
lecz nie iest to scena nrzysz”ośri, 

Również nie nrzewiduje PRoefuhardt 
dłuetef eczvystencii tero typi sztuk, kłA- 
re 30 lat temu nazwano dramatem współ- 
czesnym. alhan druelewo tvn zwanego 
dramatem idenwvm. Oczywiście gontnsz 
Ibsena. alho intelektualna matora Rope 
narda Shawa utrzyma swoin sztuki ale 
rozwâi dramatu na przyszłość nie pój- 
dzie w tym kierunkn. 


KINEMATOGRAF., 

Z drugiei strony sztuka kinemałnera- 
ficzną. wedłne oninii Reinhardta. nacia- 
da wszelkie możliwości rozwnin artvety= 
czhego. T onie lest sztuka. która unra- 
wła teatr, iest nawet ad niat różna. lecz 
nięmożliwem fest noladnć filmy Chore 
Chaplina i twierdzić. że sztuka tFinomq= 


` 


topraficzna iest puzbawiona walorów ar- 
tystycznych. 


— najmilszy z 


Od godziny 12 


„Jim”-król złodziei londyńskic 
| zmarł w dostatku, jako 82-letni starzec 
Jajsławniejsza postać Świata kryminalneśo , 


James Belloc — znany całej Anglii 
jako „Jim — był jedną z najsławniej- 


PZA NE ACE WENN NA "BR 
= X 7 


Dziś i dni następnych. 


W roli głównej brawurowy amant 


© 


z o, 


[i | R 
Don-Jiuanów 


ei do g 


„wi śledztwo dostarczyć nie mogło 
prócz znalezienia u niego bardzo cennej 


szyeli postaci kryminalnego świata Lon- | broszki brylantowej, o której Jim twier- 


dy nu. 


Zmarł obecnie. w wieku patriarchal- | ŚCI 


nym — jako 82-letni weferan zawodu| | 
|który, aby przekonać sąd o prawdziwo- 


zodzłejstiego, do któregn przyznawał 
się z całą szczerością i... dumą. 


„elim“ pochodził z rodziny farme- 
rów. z okolic Norfolku, ale już w dzie- 
ciństwie uciekł z domu do Londvnu i ja- 
ko chłoniec do posługi. pracował w jed- 
nva z licznych szvnków, którego stałv 
mi bywałczmi bvli -dobrze znani policji 
londvńskiej. przestępev. 


Tu właśnie zawarł „Jim“ bliską zna- 


lomość z ponúrym światem złodziei. 


włamywaczy, których. „králem nieko: | . 


renowanym został kilkadziesiąt lat nó- 
źmiei, płastujnce te wenle niepowszednią 
godność, w ciągu 30 lat. 


Osobiście „Tim bardzo rzadko brał : sy” — w 1912 roku sdim” znów stanął 


dzi!, iż.. jest ona iego osobistą wiasno- 
ą. 
Oczywiście sąd nie uwierzył Jimmowi, 


ści swych słów, kazał sporządzić jubile- 
rowi wierna kopię broszki. „Konja“ zo- 
stała w ciagu rozprawy „znaleziona 
przez wspólników Jima w parku hrabio- 
wskim i złożona sądowi. 

Przywołana w charakterze świadka 
pokojówka posiadaczki owej broszki nie 
mogła odróżnić oryginału od kopii. 

Zdumieni sędziowie musieli uniewin- 
nić Jima. 
W 1903 roku maiątek „króla  zło- 
dziei* był oceniany na 100000 funtów, 
„Jim? był tematem całych legend ukta- 
danych ra cześć lego sprytu i przedsię- 
biorczości. Ale nadeszły „kiepskie cza- 


nd”iał w kradzieżach. iego rola polegała przed sądem za zorganizowanie napadu 


jedvnie na orcanizacji i „Jinansowanin' 


na furgon pocztowy, wiozacy bezcenną 


wielkich kradzieży, zwłaszcza biżuterii. | biżuterie jakiejś amerykanki. 


jotie wydarzyły się w ciagu ostatnich 
kilkudziesięciu lat w Anglii. 


Słvnnv hył trick „Jima“, npociagnię- 


Obrońcą Jima był bardzo utalento- 
wany adwokat, którenm udało się wzru- 
szyć sędziów niezmiernie patetyczną 


tega w 1830 roku do odpowiedzialności | mową. której kulminacyjnym punktem 
za dokonanie wielkiej kradzieży biżu- |był zwrot o „wysoce szanownym, pra- 


terii pewnej arystokratki 


angielskiej. | cowitym czlowieku. który 
Żadnych innych poszlak przeciw „Jimo-Istanną zdo!ał 


pracą nizu- 


zabezpieczyć starość 


-EXPRESS 
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Szampański film humoru i radości życia — najzabawniejszych przygód miłosnych i pikantnych niedopowiedzeń. 


NOWOCZESNY CASANOWA 
HARRY LIEDTHE 


oraz dwie najslodsze artystki ekranu 


Lia Eikemschuufz i Truus van Aalen. 


Karnawałowa wesołość. — Spiot najzabawniejszych „qui-pro-quo”. — Rewja najzgrabniejszych nóżek i tualet. 


odziny 3-ej cena wszystkich miejsc 


zh R m w 


CE i ED a 1 A p 


Muzyka pod dyr. L. KANTORA. 
Początek o godzinie i2 w poł. 


59gr.il zł. 


Kudzfkość wzrosta 
o 25 proc. odr. 1910 
W r. 1910 ludność całego świata wy 
nosiła 1600 miljonów, obecnie zaś wzro- 
sła do 2 miljardów, co stanowi przyrost 
5 proc. w ciągu lat 19. 

Według obliczeń międzynarodowego 
instytutu statystycznego w Hadze te 
dwa miliardy, rozłożone na poszcześól- 
ne części świata, wyglądają tak: Azja — 
900 miljonów ludności, Europa — 500 
milionów. Ameryka — 220 miljonów. 
Afryka — 10 miljonów, Australja — 7 
milionów. Z państw europejskich najwię 
cej posiada ludności Rosja, bo 115 milje 
nów, a najmniej zaludniona jest Islandja, 
posiadająca 95 tysięcy mbieszkańców 

Krajem, posiadającym najwiekszą 
ilość ludności na kilometrze kwadrato- 
mwy. jest wyspa Jawa (kolonja holen- 
derska), 


| swym rodzicom — choremu ślepemu 
ojcu it. dd“, 

Te „enoty* widocznie istotnie wzru- 
szyły sędziów — Jim został uniewinnio- 
ny. Ale już po roku Jim znów został po- 
ciągnięty do odpowiedzialności. Tym ra- 
zem jego byty obrońca siedział przy sto- 
le prokuratora, porzucił bowiem adwo- 
Ikaturę i przeszedł do sądownictwa. 
Zdumienie Jima było bez miary kiedy 
usłyszał z ust swego byłego obrońcy 
druzgocące oskarżenie, charakteryzują- 
ce go. jako „nienstraszonego z'oczyńcę” 
„groźbę wymierzoną przeciw całemu 
spo'eczeństwu”, „mentora calego poka- 
lenin z!odzie!.. 
Przerażony: „król złodziei“ wysłu- 


Erzamin dyplomatvczny 


Znany swego czasu rosyjski mąż sta 
nu miał zostać dyplomatą, winien był 
chał mowv oskarżvciela, który doniero | Więc złożyć przed wcieleniem go do te- 
nized rokiem bronił go tak skutecznie i...|go zawodu odpowiedni  egza- 
z catvm'htmorem zwrócił sle do riego z |min. Chociaż pojęcia nie miał o otze- 
nrnóbą, by ten zechciał wspom*ieć bo- |czach, z których miano go egzamino- 
daj o... jego uśloprm oicn i matce, któ- wać, zdał jednak doskonale, „co zdzi- 
rým żańewnił beztroską starość"... wiło so nadzwyczajnie. Ponieważ zaś 

Wybuch * śmiechu, kompromitujacy |" kilka T póżniej spotkał jednego 
nrokwratora. bvł zgubny dla Jima: do-l add Sapana kiwać ZARYS 
stał norę lat wiezienia 1 iuż nie zdolat taf go o powody tak .łaskawej opinji 


. ;komisii egzaminacyjnej. : 
podźwienąć sie z „inadku”. Przed] złe oi -- adawiedniuł zâ- 


ktáry mu nrzadzili bvli jego wvchowan- ey ; AR 
AE AN a R w ak ią ią. 

Za trumną szli wszyscy przebvwają- |wiedzę, że nie mośliśmy z tego właś- 
cv „chwilowo“ na wolności przedstawi- |nie powodu nie nabrać przekonania 
ciele londyńskiego świata przestępcze- |że nadaje się pan wyjątkowo na bar- 
igo, ; - dzo dobrego dyplomalę, 


Andrzej 


ODU KAXI XXX 


Felsz czekał tylko na moment. 

— Sadaj — powiedzał do Gula; 
wskazując sfotel i zajmując miejsce na- 
przeciw. kN i 

(iul usiadł obserwując bez przerwy 
Felsza. z którego twarzy znikł gdzieś 
bcztroski humor. a głos jego nie przypo- 
ninal niczem wytwornego dowcipnisia 
łódzkich salonów. 

— [le potrzebujesz? — spytał Fred 
tym samym poważnym tonem. 

Gul milczał, 

— [tó PSS tysięcy ci służę — za- 
decydował Fred sam. 

—- Mam nadzieję, że będę ci mógł od- 
dać jeszcze...' 

— O to nie chodzi. Pożyczam pod 
warunk'em, rozumiesz? | i 

— Rozumiem, znaczy się, że to nie 
jest przyjac elska przysłuza? 

— Robię interes, czy z przyjaciółmi 
nie'można zrobić interesów? — spytał 
Felsz. j 

— Jaki warunek? — rzucił pytanie 
zaciekawiony Albert, wpadajac w ten 
sam ton. 


— Musisz mi dać słowo, że wypełniszł — — 


Radecki. 


SZATAN HAZARDU 


Łódzka powieść sensacyjna. 


z. 


10) 


to, co ci rozkażę — powiedział Felsz. 

— Rozkażę? — dziwił sie Gul. 

' — Tak. za pięć tysięcy złotych mogę 
chyba ci rozkazywać przez kilka godzin 
-- odpowiedział Felsz. 

— Nie poznaję cię. Czego możesz 0- 
demnie żądać, chyba nie rozkażesz mi 
zabijać ludzi. 

— Malo siebie cenisz. jeżeli jesteś go- 
tów za pięć tysięcy zabijać — odciął się 
Felsz. 

— Więc? 

— Więc jutro rano pojedziesz do War 
szawy. pójdziesz pod adres. jaki ci wska 
żę i powiesz to, co ci zakomun:kuję. 

— Słucham — zgodził się Albert, po- 
dając dłoń Fredowi na znak. że interes 
został ubity. 

— Musisz pohamować swoja cieka- 
wość — odpowiedział Felsz, ściskając 
dłoń przyjaciela. — Ale jeszcze jeden 
mały punkcik kontraktu: bez wzgjędu 
na rezultat. w klubie zostajemy tylko do 
j godziny pątej rano, mussz przygoto- 
wać sie do drogi — wyjaśnił Fred. 

— Zgoda. 


— = a m m | | mą mm 


Z pięciu tysięcy złotych pozostały  — Wątpię: przyglądałam sie trochę 
Gulowi tylko resztki. Iz.siejszy wieczór !jego grze — odpowiedziała rezolutnie 
i ckazał się dla niego równie fatalny, jak | Greta. 
poprzedni. — Tak, ma pani rację, trzeba go od- 
Felsz przez całą noc obserwował Gu- | ciągnąć od stołu gry — zauważył Felsz 
la, uśmiechając się ironicznie za każdym | zerknąwszy na zegarek. x 
razem, gdy ten wypłacał wiekszą sumę.| — Niech go pan stąd zab'erze. mój 
Sam dla zamaskowańia jedynie grał | drogi panie Fredku — poprosiła, strojąc . 
od czasu do cżasu przy rozma:tvch sto- | słodką minkę, Greta. 
likach, nie angażując się jednak zbytnio. — Rozkaz, bogini piękności — odpo- 
wiedział powstając Felsz. 


Zbliżała się piąta. Felsz siedział r i 
HRA $ od — Dziękuję. Mówią coś o iakiejś de: 


salonie wpatrzony w sufit. atom j ; t da? 
— Pan Fred marzy — rzuciła jaka§ | TAC. O W amaniu, Czy tO prawda: 
P y jakaś | nalegała da'ej Fiszerówna. 


dama przechodząc obok pod rękę z tan- = Fiotki złe Języki, niećikdśni w tó 
cerzem. DEE t ' 
4 ) 3 i z A > i » Š 

Feisz przywitał się, ucałował obie jac dake w 28h paedah Erei Can 
rączki Grety Fiszer, premiowanej pięk- W tet chwili t en G ró 
ności łódzkiej, przyjaciółki Zofii Obłoc- i F enwi towarzysz Grety powr 
kiej i już miał się oddalić, gdy Greta da- |” 7 E ET 
ła znak, że chce z nim pomówić., akad Gd — szepnął Felsz, podcho- 

Towarzysza swego wyekspedjowała|  __ jeszcze kwadransik — odpowie: 
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Ostatni szlagier sezonu! 


jako Dramat współczesny Partner 


_ | BOSKA KOBIETA WF LARS HANSON 


Od godziny 12-ej do godziny 3-ej cena wszystkich miejsc 50 gr. i I zł. 
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Dia Pań i Panów 


lawodowe Kursy Kierowców Samochodowych 


Franciszka Gretkiewitza 


Łódź, Al. Kościuszki — 21, tel. 75-35. 


Zapisy przyjmowane są w lokalu szkolnym od godz, 8 r 
do 6 wiecz, — Samochody do nauki 4, 6, 8 cylindrowe 


— Orzeczenia techniczne i remont samochodów. — 


Wsirzasa | 
niesamowitością swych przygód osnutych 
na tle działań rewolucjonistów za ostatnich 
carów, 


Porywa 
Fascynuje 


potężną dynamiką swej gry 


iwan Mozżuchin 


jako 


Adjutant Cara 


wkrótce w C€ASINIE. 


ekspresją swych przeżyć, 


Uwaga: Specjalny kurs dla motocyklistów. 


Ubrania z cienkiej wełny powinny 
być równie +73: 
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sztuczne, korony złote, platynowe |znawstwa, angielskiego. francuskiego, Doktór 
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Puc swetry 
wedlug nowego 
gstemu a beda 
idealnie czyste I nie skurczą Się... 


TEŁNIANE swetry, które tak chętnie się nosi, miękkie, 
W ciepłe, barwne, ozdobione kolorowemi pasami czy też 
; deseniami, bywają niestety bardzo często kompletnie 

zniszczone już przy pierwszem  nieumiejętnem i nicos- 
trożnem praniu—stają się skurczone, spłowiałe i pozbawione 
miłej miękkości. A jednak i po niezliczonych praniach mogą 
swetry zachować puszystość, miękkość i wygląd nowości, wogóle 
wszelkie wełniane kaftaniki, szale, pończochy mogą wyglądać do 


końca jak prosto ze sklepu o ile są prane w sposób racjonalny. ATi WE amn E Li aae aah TA 
Poprostu prać wszystko przez moczenie w pianie Lux'u bez DIMRIT lawaliia 7 HUGO LANGER zam. Pomorską 130, 
szkodliwego tarcia. Najbardziej barwne i wzorzyste ubrania piorą f % , e (zgubił kartę poborową kategorii C. Dr. med, 
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się wspaniale w czystej pianie Lux'u, a po każdem praniu 
wyglądają jak nowe. 
Można więc śmiało prać 
w Luxie najbardziej 
delikatne wełniane 
ubrania, rozumie się z tą 
samą starannością z jaką 
się pierze cienkie jed- 
wabie, a trwałość ich i 
piękny wygląd będą za- 
gwarantowane. 


KUPON Do firmy * Sunlajt” Spólki Akcyjnej, Skrzynka 
* Pocztowa 479, Poczta Główna, Warszawa— 
| Upraszam o bezpłatne przesłanie mi próbnego pakietu 

wystarczającego na próbne pranie. 
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— Muszę w tej sukni 
— Skądże ten wniosek? 


fatalnie wyglądać. 


— Moja przyjaciółka, Hela, ujrzawszy mnie w tej sukni, ucałowała mnie ze 
słowami: „Ach, ty powinnaś jaknajczęściej nosić tę suknię”. 
GASEZZTY OR PODROZE aeaa eae t DZSZ AA ZZOZ TZ 


Liczniki będą fotografowane 


ostatniego dnia każdego miesiąca celem stwierdzenia 


stanu ilości rozmów 
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Operacja „dr. Zylbera” 


Zoperowamny” należycie pacjent 


oddat „ielcarza” 


a Łódź, 10 lutego. 
Na przystanku tramwajowym przy 
ulicy Piotrkowskiej do p. Emila Sterbe- 
ra zbliżył się jakiś elegancko ubrany męż 
czyzna, pytając go o godzinę. 


P. Sterber sięgnął po zegarek i grze- | tu 


cznie poinformował nieznajomego. tidy 
po chwili wkładał zegarek z powrote.1 
do kamizelki, stwierdził z przerażeniem. 
iż znikł mu portiel w którym znajdowało 
się kilka tysięcy złotych. P. Sterber nie 
miał żadnych wątpliwości, iż złodziejem 
był ów elegancki mężczyzna, który go 
zaczepił, więc puścił się za nim w pogoń 
i dogonił go przy następnym przystanku 
tramwajowym. 

— Czy pan oszalał? — zawołał nic- 
znajomy — Jak pan śmie mnie posą- 
|dzać o kradzież? Jestem dokłorem me- 
dycyny. 


Może dzięki fej inowacji znikną żale i narzekania abonentów 


Łódź, 10 lutego 
Po wprowadzenłu liczników. które 
wywołały tyle hałasu w Polsce, zaczę 
ty się mnożyć skargi na urzędników Pa- 
sty, że żle obliczają ilość przeprowadzo 
nee A, że liczniki źle funkcjonu- 
ją 1 t. d 
Obecnie nawet ilość tych skarg nie 
zmniejszyła się do tego stopnia. by za- 
rzuty te można było sobie lekceważyć. 
Często zdarza się, że abonent zwra 
ca się do dyrekcji telefonów miejskiza 
z pretensjami, dowodząc na zasadzie 
własnej statystyki i poczynionych nota- 


tek, że 
Hlb „liczhik myli się".  - 

że jego obliczenia są prawdziwe, ścisłe 
i istotne. 

Zatargi takie zdarzają sie bardzo 
często, a rezultatem ich jest zawsze nie 
zadowolenie aabonenta i wzruszenie ra 
m'on urzędiików, którzy twierdzą że 

nigdy się nie mylą 
bo obliczają ilość rozmów według nie- 
oń.ylnych liczników, 

ATE słowem nie da się przeko- 
nać. 


Człomiefż_ 
w bieliźnie 


przy 20-stopniowym 
mrozie-na ulicy 


Łódź, 10 lufego. 

Mieszkańcy ulicy Wólczańskiej byli 
wczoraj świadkami niezwykłego wypad- 
ku. W godzinach przedwieczornych, gdy 
termometr wskazywał około 20 stopm 
poniżej zera, na ulicy tej ukazał się jakiś 
mężczyzna, ubrany tylko w bieliznę, ķtó- 
ry położył się na jezdni i nie chciał w 
żaden sposób ruszyć się z miejsca, miitno 
interwencji przechodniów. 

Wezwana policja zabrała gó do ko- 
misarjatu, dokąd po pewnym czasie przy 
było pogotowie. 

Mężczyzna okazał sie niejaki Abram 
Wajnberg ze Zduńskiej Woli, umysłowo 
chory. Wainberg do niedawna był dość 
zamożnym kupcem. Przed dwoma miesią 
cami po stracie żony i 4-letniej córki. któ 
re zmarły na grypę, Wajnberg począł 
zdradzać objawy obłąkania. Pewnej no- 
cy zdołał on zmylić czujność swei rodzi- 
ny. która pilnowała go na każdym kro- 
ku į zbiec ze Zduńskiei Woli. 

Od tego czasu ni wiedziano, co się z 
nim dzieje. Rodzina poszukiwała go har- 
dzo energicznie zarówno w Łodzi, jak i 
w okolicy, lecz nie mogła natrafić na je- 
go ślady. - 

W jaki sposób Wainberg nawpół na- 
gi znalazł sie wczoraj na ulicy W lczań- 
skiei nie zdołano dotychczas ustalić. 

Nieszczęśliwym człowiekiem zajęło 
się pogotowie. Stan jego budzi poważ- 
niejsze obawy. 


| wano już” 


W iaro pojzciu na stacji telefonicz- 
nej dzieją się jakieś niedozwolone mani- 
pulacje, działające na jego szkodę. 

Dyrekcja nie miała dotychczas moż- 
ności przekonania abonenta, że jej obli 
czenia są słusznie, gdyż abonent zgła- 
szał się z reklamacjami po otrzymaniu 
rachunku, a więc po pierwszym, 

gdy stan licznika był już inny. 


Obecnie dyrekcja, chcąc zaradzić te 
mu brakowi, wprowadza doniosłą zmia 
nę, a mianowicie — 

liczniki będą fotografowane! 

W nowym gmachu, dokąd przenio- 
sta się stacja telefoniczna, zarezerwo- 
na laboratorium foto- 


specjalny pokój 
` graficzne, 


W ostatnim dniu każdego miesiąca 
specjalny fotograf dokona zdięć wszy- 
stkich ośmiu tysięcy liczników przy te- 
lefonach łódzkich. 

Zdjęcia dokonywane będą masowo po 
50 sztuk na jednej kliszy. 

W laboratorium każde zdjęcie po- 
wiekszone zostanie kilkakrotnie tak, że 
odbitka będzie uwidoczniała stan liczni- 

ka wyrażnie, 

Dyrekcja ma nadzieję, że w ten spo- 
sób uniknie częstych zatargów z abo- 
nentami. 

Gdy zgłosi się jakiś interesant z pre- 
tensjiami wówczas pokażą mu fotografię 
jego licznika z ostatniego dnia ubiegłe- 
go miesiąca: , l Was 

"Czy abonenci zadowolą -się «temi fó- 
tografiami — niewiadomo. — ab — 


krwawa tafennmica 


pierwszej mocy poślubnej. 


| Łódź, 10 lutego. 

"Tajemniczy dramat rozegrał się w 
nocy w mieszkaniu robotniczem Wła- 
czyńskich przy ulicy Gdańskiej. 

Młody Właczyński, robotnik fabrycz- 
ny, od pewnego czasu zalecał się d? uro- 
dziwej córki dozorcy domu Stanisławy 
Mikułówny. Dziewczyna odwzaiemniła 
mu się uczuciem. Po kilkumiesięcznej 
znajomości dano na zapowiedzi i wresz 
cie odbył się ślub. 

Po uroczystości ślubnej młoda para 
udała się na spoczynek. Około godziny 
12-ej w nocy w ich pokoju roz'egły się 
przeraźliwe krzyki: 

— Ratujcie! Mąż mnie chce zabić! =- 
wołała młoda mężatka. 

Po chwili Stanisława wybiegła w hie- 
liźnie na korytarz. Z twarzy i z rąk sply- 
wały jej strugi krwi. 


Właczyński chciał ją dogomć, lecz 
rodzi.e jego. zamieszkali w tem samem 
mieszkaniu, wyrwali mu z ręki okrwawio 
ny nóż i zamknęli go w drugim pokoju. 

Do ranncj wezwano pogotowie. Le- 
karz stwierdził, że doznała ona dość cię- 
żkich obrażeń cielesnych. 

Właczyńsk:ego pociągnięto do odpo- 
wiedzialności. 

Sprawa sądowa nie wyjaśniła przy- 
czyny krwawej awantury w czasie nocy 
poślubnei. 

Właczyński milczał jak grób. Przy- 
znał się, iż nepadł na żonę, le:z nie 
chciał powiedzieć dlaczego. 

Żona jego. przesłuchana w charak- 
terze świadka, nie chciała również nic w 
tej sprawi powiedzieć. 

Sąd skazał Właczyńskiego na 3 mie- 
slące wiązieria. 


Miasio CHUÓW-DOUFairbanks 


Atak meża na chirurśóów 


w czasie, gdy operowali oni jego żonę 


Z Warszawy donoszą: 

Widownią wstrząsającego 
był wczoraj szpital św. Ducha. 

Na sali chirurgicznej operowano cho- 
rą na kamienie żółciowe Annę Ćwikliń- 
ską. Zabieg był wyjątkowo trudny i nie- 
bezpieczny. 

Operacię wykonywali dwaj chirur- 
dzy. Pozatem asystował liczny personel 
pomocniczy. Pacjentkę uśpiono chloro- 
formem. Lancet lekarza zagłębił się w 
tkankach, gdy nagle na korytarzu rozle- 
gły się dzikie wrzaski: 

— Puszczajcie! puszczajcie mnie do 
żony! Nie dam jej krajać! Doktorów 


zajścia 


rozpędzę! 
Drzwi otworzyły się z impetem. Do 


sali wbiegł rosły mężczyzna i rzucił się 
na personel lekarski z niesłychaną furią. 

Operację przerwano. Wywiązała się 
rozpaczliwa walka z szaleńcem. 

A na białym stole, z pod maski chlo- 
roformowej, dobywał się ciężki, świsz- 
czący oddech uśpionej kobiety. 

Ostatecznie furiata obezwładniono. 
Był to Teodor Ćwikliński, mąż pacjentki. 

Nim chirurdzy i pomocnicy zdążyli 
zdezynfekować sobie dłonie, minęło kil- 
ka minut. Przerwaną operację dokończo- 
no bez incydentu. Czy jednak awantura 
nie odbije się na zdrowiu chorej 
wiadomo. 

Zatrzymanero głuptaka policja zam- 
knęła w areszcie. 


nie 


w ręce policji. 


P. Sterber nie dał się zbić z tropu na- 
wet wówczas, gdy nieznajomy pokazał 
mu dowód osobisty na nazwisko dr. Ra- 
fała Zylbera z Baranowicz i żądał od „le 
karza“ by udał się z nim do komisarja- 


„Dr. Zylber“ widząc, że nieda sobie 
rady z p. Sterberem, rzucił się do uciecz- 
ki i wpadł w ramiona policjanta, któremu 
już ktoś doniósł o całem zajściu. 

W komisariacie okazało się, iż rzeko- 
mym dr. Zylberem był doliniarz Michał 
Szyja. Paszport był oczywiście skra- 
dziońy. 

Szyła, znałazłszy się przed sądem ze 
skruchą przyznał się do winy. Skazano 
go za kradzież na rok i 6 miesięcy wię- 


zienia. 
EET) 


PORZE OWC Z CSS EETA 
Hapad nocny 
na mieszkanie obywa" 
tela 

Łódź, 10 lutego. 

Późnym wieczorem, gdy państwo 
Daszyńscy udawali się już na spoczynek 
ktoś dyskretnie zapukał do drzwi ich 
mieszkania. Gdy Jan Daszyński, nie py- 
tając nawet, kto puka. otworzył drzwi, 
do pokoju wtargnęli dwaj jego znajomi: 
Antoni Surowiec i Zygmunt Nowak, uz- 
brojeni w siekierę 1 szpadel, którzy od- 
dawna już grozili mu krwawą zemstą. 

P. Daszyński, widząc groźną posta- 
wę przybyłych, chciał z nimi polubownie 
zlikwidować zatarg, lecz oni nie chcieli 
go nawet wysłuchać. 

Surowiec zadał mu cios siekierą w 
ramię, a gdy Daszyński upadł na ziemię, 
Nowak uderzył go w głowę ciężkim szpa 


dlem. 

W tei chwili nadbiegli sąsiedzi Da- 
szyńskiego, wezwani przez jego żonę. 

Napastnicy wyskoczyli z mieszkania 
i rzucili się do ucieczki. 

Rannym zaopiekowało się pogotowie, 
które przewiozło go do szpitala. Po upły 
wie kilku miesięcy Daszyński powrócił 
do zdrowia. THs 

Policja, w wyniku przeprowadzonego 
dochodzenia aresztowała Surowca i No- 
waka, którzy zostali pociągnięci do: od- 
powiedzialności karnej i stanęli przed 
sądem. * i TE 

Na sprawie oskarżeni twierdzili, że 
Daszyński groził im. że ich zastrzeli, je» 
żeli nie wyjdą z jego mieszkania, więc 
musieli się bronić. 

Sąd skazał surowca i Nowaka po dwa 
lata więzienia. 


Biki 


Krwawy epilog miała libacja, która odbyła się 
w mieszkaniu Pawłowskich przy ulicy Przędzal- 
nianej 32. 30-letni Antoni Pawłowski został po 
kłuty przez swych gości i doznał ciężkich uszko- 
dzeń cielesnych. 

Wezwane pogotowie udzieliło mu pomocy ler 
karskiej. Napastników policja pociągnęła do odr 
powiedzialności karnej, 

W mieszkaniu przy ulicy Aleksandryjskiej 32 
został dotkliwie poturbowany 24-letni Uszer 
Sztern. zamieszkały przy ulicy Aleksandryjskiej 
16. Wezwane pogotowie udzieliło mu pomocy 
lekarskiej. 


Czerwony fur 

W jednem z mieszkań domu przy ulicy 
Piotrkowskiej nr. 88 wskutek wadliwego urzą- 
dzenia pieca wybuchł pożar. Ogień umiejsco- 
wit II oddział straży ogniowej. 

— Na strychu domu przy ulicy Zachodniej 
nr. 62 w czasie rozgrzewania rozerwoaru pôw- 
stał pożar. Ogień umiejscowił II oddział straży 
ogniowej. 

— W fabryce swetrów  Gliklicha i Lubiń- 
skiego, przy ulicy Zawadzkiej nr. 5 wskutek 
nieostrożnezo obchodzenia się z okniem Wwy- 
nik? pożar. Ogień umiejscowił II oddział straży 
ogniowej. Straty nieznaczne. 


Srzejechiania 

Wczoraj na ulicy Rokicińskiei został prze- 
jechany przez tramwaj Walenty Olszewski, za- 
mieszkały przy ułicy Przędzalnianej 46, Doznał 
on ciężkich uszkodzeń ołelesnych. Wezwane po 
gotowie udzieliło mu pomocy lekarskiej. 

— Na ulicy Piotrkowskiej został przejechany 
przez samochód Stefan Słomiak, zamieszkały 
przy ulicy Sierakowskiej 80, Wezwane pogoto- 


wie stwierdziło %e doznał on ciężkich obrażeń 
l cielesnych. 
s Szoferowi Jerzemu Rożenb, i 


wi (6:g0 Sierp 
[nia 2) policja spisała protokuł. 


Str. 4. 


Na marginesie. - 
A a m a 


Aśrupina 

Nowe Imłona żeńskie | męskle nie są w na- 
szej epoce żadną rewelacją... 

Nietylkn w Bolszewii grasnwała w swolm 
czasie mania nadawania przybyłym na śwlat 
obywatulom i ohywatelkom takich imion Jak: 
„Mitraljeza”, „Komma“, „Lenin“ itp. 

Również we Francji włelu dziewczynkom 
przybyłym na świat podczas wojny wszech 
światowej. dano na imię. na pamiątkę wiclkich 
wydarzeń. „Marne“, „Victolre* — chłopcom 
„Poche* itp. 

, Obecnie nie żyjemy w okresie włełkich wy» 
darzeń historycznych, ale mamy zato — rów» 
nłeż ciekawą, chocłaż bez porównania w mniej 
szej scali. trzehiącą nas rzecz: epidemię. 

Epidemje gryny. o której — na wzór wong 
wszechśwlatowej — możnaby od bledy też pv- 
wiedzieć: gryną wszechśwlatową. 

— Takłe zjawiska wartoby również może 
nwiecznić. Widocznie takim poglądem kleru- 
wał się Jeden z obywateli łódzkich, który — 
zostawszy przed kilku dniami szczęśiiwym oł- 
cem — zameldował o tem w urzędzie cywilnym 
podając lako Imię nowonarodzonej córeczki. . 

— Agrypina, 

— Jak? — spytał urzędnik. 

— Zwyczajnie: Agryplna rzekł ze skromną 
miną ołciec. 

i — To COŚ z historii rzymskicj? Zdaje slę, że 
była taka — żona fednego z cezarów? 

„ — Nle.. Poco tu hlstorja? Co za cezary 
Zwyczajnie: starsza córka leży na rype, syn 
mój dopicro ca wstał z łóżka po tygodniu leże- 
nia, teść mój położył stę doplero wczoraj — ja 
sam czuję, że jak słę dziś położę, to jutra chy 
ba nie wstanę. Więc co człowiek ma mieć te- 
raz w złówie, jak mie — grype? Przyszedliem 


do wnioska, że majodpowiedniejsze Imle będzić, ludność naszego mista fala mrozów 1|wa 


Azry plnam Remus. | 


allo ! Ta tac (Z 


NIEDZIELA, 10 LUTEGO. + 

1015 — 11.30 Transmisja z Katedry Wiled- 
skiej, 1130 — 1430 Transmisja z Zakopanego 
konkursu skoków z Międzynarodowych Zawo-, 
dów Narciarskich w Zakopanem, orginizowa- 
nych przez Międzynar Zwinzek Narciarski, (Fe- 
duration Internationale de Ski). Program: 11,30 
— 11.45 Sprawozdanie opisowe. 11:45 — 11,55. 
Sprawozdznie sportowe z poprzedn'ch dni zá- 
wodów. 11,55 — 11,58 Przemówienie prezest 
Połskieto Związku Narciarskiego. 1158 — 12.00 
Hymn Narodowy. 12.00 — 14,00 Wyn'ki' skoków, 
1400 — 14,30 Kiótkie przemówienia czolowych 
narciarzy polskich i zagranicznych. 14,30 — 14.50 
Odzzyt p. £ „Walka ze szkodnikami w sadźz's*— 
wygłosi dr. Jan Ruszkowski, 11,50 — 15.10 Od- | 
ćzy: p. t. „Najważniejsze wiadomości i wskaza- 
zania rolnicze" — wygłosi dyr. Szczepin Mędrze 
eki, 1510 — 15,15 Komunikat metcoro'ogiczny ` 
1515 — 17,36 Transmisja koncerlu symfon'czne- 
go z Filkarmonji Warszawskiej 17,39 — 17,50 Od 
czyt p. t. „idis Konernika w świetle badań na- 
tkowych' wygł. dr. Feliks Burdecki. 17,55 — 
820 „Z przeżyć | dziejów narody" — wygł. prof 
Henryk Mościcki. 18.20 — 1970 Koncert popotu- 
dniowy. Popularna audycja literacko - muzycze 
na: 19,00 —19,70 Rozmaitości wypowie p. Lud- 
wik Law'ński 19,20 19,45 Odczyt z cyklu „W kra 
inach półsiężyca, sfinksów i piramid” p. Ł „W 
delcie Nilu” — wygłosi prof. Bohdan Richter. 
19,45 — 19,55 N:dpro$ram 1 komunikaty. 19,5/5— 
2000 Sygnał czasu z Warszawskiego Obserwa- 
torjum Astronomicznego. 2.00 — 20.25 „Rozryw 
ki umysłowe” -— wyd!osi por Cyprian Jablonó- 
wski. 20,30 — 20,15 Kwadrans literacki. Nowele 
Włodzimierza Perzyńskiego p. t „Choroba” od- 
czyta p Tadeusz Bocheński. 20,43 — 2200 Szo- 
pka- radjowa Tadvusza Srzetelsk'cgo p, t. „Roz- 
gardjasz w eterze w wyk  arłysiów scen wat- 
szawskich i ork, P_R, Dyrekcja muzyczna .pod 
kier. p, Zdzisława Górzyńskiego Reżyseruje p. 
Andrzej Wodzinowski 22,00 — 22.05 Komun' kat ' 
lotmiczo - meleecrologiczny 22:05 — 22,20 Ko- | 
munikaty Polskiej Ajencji Telegraf'czńej (PAT), 
22 0 — 22.30 Komunikaty: policyjny, sportowy i 
nadprogam. 2230 — 23% — Transmisja muzy- 
ki tanecznej z dancingu „DOazżs”, 


Dyżury pter. 
Dziś w nocy dvżuruią apteki: G Antoniew ; 
cza (Pabianicka 50) K- Chądzyńskiego (Pioti- 
kowska 164), W Sokolewicza (Przejazd 19), R. 
Rembiolińskiego (Andrzeja 26). J- Zundelewicza 
(Piotrkowska 23), M. Kacperkiewicza (Zgierska 
£4) S- Trakowskicgo (Brzezińska 56). (b) . 


MRANKKKKKKKKAKA 


v. J Hersziinkie! 


POWROCJIL. 
Zawadzka 15, tel. 11-87. 
przyjm. od 8— *7/, r. i od 3—5 po poł. 


SA 4 | 


45 FAW 70* | 4%» 45% 75 


OTCZURYKYTYKYKUNIZKY VAV aly aTa; 
EENE E UE IE ME AE OK UE KANA 


a a „E 
ECA OAK TAT ATE E ESEE WIE ZETTRZY EEE A 


Niech żyje karnawal! 


Wesoty obrazek karnaw 
PEREK AETI EIA 


Nie powiększajmy klęski, 
spowodowanej gsromnemi mro- 


! "Łódź, 10 lutego. 
Ciężkiem brzmieniem zwaliła się na 


śnieżycy. Nie chodzi już tyle może o 
sam fakt zimna ile o konsekwencje zniż- 
ki temperatury, Wiadomo bowiem, że z 
ókazji takiej korzysta'ą zaraz 
zie jednosikj, 

ciągnące zyski z nędzy bliźnieśo. 

Rozniosły się po mieście pogłoski o 
zatargu robotniczym na Górnym Śląsku 
i s możliwym strejku w kopalniach, a 
już > A N E 
i | spekulanci. węślowi ; 
doszli do wniosku'że nastala-odpowie'- 
nia pora,-by począć drzeć skórę z bied- 
nych, z ziębniętych współobvwateli. 

Właściciele składów opałowych po- 
chowal: całe swe zapasy, sprzedając wę 
giel tylko zaufanym. osobom, stałym kli- 
jentom, od których oczywiście mośli svo 
kojnie ściąśnąć dwa razy większą opla- 
tę, 
Do klęski opałowej przyczynił się z 
drug'ei stronv również 

fakt n'edósistecznedo przywo7u 
utrudnionefg śn'eżycą i mrozem, a'e gdy 
by właściciele składów nie chowali za- 
pasów brak węgla nie byłby tak dotkli- 
wy. i 


lynna aktorka, Marja Erska 


zestała zazniemieęśca w szmāfelan waT- 
jotów przez swą połscojówicę. 


Od paru tyśodni przez dzienniki prze 
wijały się. sensacyjne, a niejasne wiado- 
mości o przygodzie. jaka spotkała zna- 
ną aktorkę wiedeńską, Marję Orską, któ 
ra wyjechała do Budapesztu z w'edeń- 
skim Teatrem Kameralnym na gościnne 
występy. "4 


Dowiedziano sie nagle, że Marja Or 


ska znajduje się w Domu obłakanych, że 
musiano wycofać sztuki, w których wy- 
stępowała, to znów że ją dostawiono z 
sanatorium do teatru tylko na czas wy- 
stępu. a potem z powrotem zabrano, 
Dopiero teraz cała historia wyszła 
na jaw, kiedy Marja Orska znalazła się 
znowii w możności, komunikowania się 
ze światem wnętrznym i wynurzenia się 
o całej sprawie przed prasą Zastrzega- 
mv się jednak. że to, co podajemy, jest 
‘tylko jednostronnem opowiadaniem p. 
Orskiej i że brak przedstawienia rzeczy 


ze strony drugiej t. j. jej ostatniej poko- 


jówki. 


Tuż przed wyjazdem do Budapesztu 


Orska wypowiedziała jej służbę, a już w 
Budaneszcie, 6 dziesiątej godzinie 


ła, że cztery z nich znikły, a pozostała 
jedna tylko jedyna suknia, w które! mu- 
siałaby występować w trzech sztukach 
tega. samefo wieczoru. | 
Zrozpaczona tem odkryciem  Orską 


XPRESS" 


w 
przeddzień pierwszego występu. prześlą 10 eee me 
dajac kostiumy teatralne. stwierdzić mia wiafomienie do policji. 
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„Sostromioma” 
Józefina... 
tzadrna Venus zeszia do 
rzędu przeciętnych ium- 
cerek kabaretowych 


Józefina Baker po licznych nicpowo- 
dzeniach, jakich zaznała ostatnio zaró+ 
wno w Paryżu, jak też poza granicami 
Francji — zamierzała początkowo po- 
rzucić scenę, obecnie jednak namyśliła 
się i — objeżdża niemiecka prowincję. 

Ale — zmieniła gruntownie charak- 
ter swych występów: zaniechała zupeł- 
nie wszelkiej „nagiej'* eksceńtryczności, 
chcąc widocznie unikać wszelkich kon- 

ała zarówno z puwviicznością jak po- 
cją. +» s ; 

Tańczy ona obecnie ź partnerem w 


przedstawiających las podzwrotnikowy. 
ałowy z lawie egokl. Jartner jej śpiewa w kostiumie anziel- 
ten bardzo „sktomnemi'* tańcami. 
przytem zupełnie „skromnicć”, 
ekscentrycznie — ubrana... . 


chociaż 


setek podobnych skeczów i tancerek. 
„Boska Józefina zeszła da rzędu zwy- 
ANS przeciętnych tancerek kabareto- 
wych... 


MKarodony teatr 
litems%i 
uprawia politufkę-anty- 
polską 


W Kownie. stolicy Litwy, istnicje już 
od lat ośmiu narodowy teatr litewski, t. 


Drożeje nietylko zresztą węgiel. 
Każdy sklepikarz, każdy handlarz u- 
ża za stosownie podnieść ceny na ar- 
tykuły p'erwszej potrzeby, tłumacząc 
się tem, że i f 
„niema dowozu“, 
że „drogi zasypane" i t. d. 

W rzeczywistości jednak te przyczy. | 
ny n'e mosty spowodować odrazu tak 


wielkiego wzrostu cen. we wszystkich zw, „Teatr Państwowy”. Jest to zarazem 
dziedzinach. c 


odd i liedyny teatr w całem państwie Walde- 
Więcej jest w tem złe woli.niż fakty- marasa. ` Ę zł 
cznej potrzeby. —/, 


|- Jednak teatr ten potrafił sobie wyro- 


| Tę złę wolę musimy właśnie między bić już poza granicami Litwy opiuję naj- 


«sobą zwalczać. fa lepszego wśród teatrów państw bałtyc- 
Pamiętajmy, że jeśli hez powodn no- | kich. Wystawia ón najwytwornicjsze u- 
liczym szewcówi za węgiel © złotówkę twory dramatyczne literatury 'europej- 
więcej to futro skiej w tłumaczeniu na język litewski 
szew odb'erzę nam tę złotówkę oraz liczne utwory oryginalne. Liczba 
"przy reparacji buta, podwyższając ceny 
naprawy ezlówek. 
Mrozy są same 
ską dla wszystkich, 
O ile me będziemy sobie pomafali, 
lecz ódwrotn'e — działać będziemy na 
szkodę bl źn'efo, wówczas rozmiary klę 
[ski zimowej znacznie się roszerzą. 


70-u. Wśród autorów przeważają takie. 
przez się wielką kle man, Ibsen, Shakespeare. Moliere, Piram. 
i dello, Beaumerchais i t. d. 


unika całkowicie dramaturgów polskich, 
natomiast częstem zjawiskiem są sztuki 
litewskie o treści wybitnie antv polskiej. 
Pod tym względem teatr kowieński za- 
sługuje na nazwę placówki o charakte- 
rze — wyraźnie polityczny m.... 


Karne TEaUralrtey 


TEATR MIEJSKI 


miała zapytać pokojówkę co się stało 


lz jej stro'ami i otrzymać odpowiedź, że świetna para artystów M. Malicka į A. Węcier- 


oddane zostały to do chemicznego czy- | po Wystania po raz ostatni w pozodnej | pelnej ” 


szczenia, to do krawca. Uważając teza" komedii R, Bracco „Prawdziwa. mi: 


odpowiedź za wykrętną, a pokojówkę Ostatnie przedstawienia „Pyzmaljona” 

za złodz'ejkę, Orska dostała spazmów, a|  Ciesząca się wietkiem powodzeniem kapital- 
pokojówka pospieszvła na policję z zu na komedja B. Shaw'a wkrótce zeldzie z aflsza. 
wiadomieniem, że jej pani zwarjowała. Ostatnie przedstawienia tej sztuki dane beda” 


dziś o godz. 4 po południu lutro, w poniedzia-. 


. Przysłany do hotelu doktór policyjny łek (o godz. 7.30 dla związków), we wtorek i 
zastał aktorkę naprzemian  płaczącą t, środe. 
śmie'ącą się nad jedvnvm pozostałym Ceny na te przedstawienia popularne. 
|kost'umem i nie zbadawszy sprawy, za- „Hinkeman'* Tollera, 
|pisał jej dawkę Seopolaminu, lekarstwa roda E Tan Mipisktego: 
O 5 £ p rx b , 
A do uspoko'enia nerwów. młodych bojowych pisarzy niemieckich czołowe 
Pokojówka pod pozorem swego zde- miejsce, wnika w „Hlnkemanie* głębnko w 
nerwowania, dała jej niezwykle silną Współczesność Niemiec powojennych, porusza- 
dawkę teśo lekarstwa, tak, że aktorka jąc w nim śmiało ważkie zagadnienia spułeczno- 


HARE > z socjalne. V 
miała zapaść w stan bezprzytomności na| Reżyseruje sztukę E. Wierciński. Tytułową 
całe 56 godzin, 


rolę gra Artur Socha. 
Wyzyskując ten okres. W rolach ważniejszych: A. Dunaiewska, H. 


pokojówka 


oddała ją do Zakładu  Obłąkanych w |Skrzydlowska F. Brodniewicz, J. Chodecki, L. 
R ; j s . Zwicż, 
Tullu, a sama wyjechała do Berlina. Efektowne j oryzinalne dekoracje przygoto- 


Kiedy zaś p. Orska odzyskała przytom- 
ność, w Zakładzie traktowano ją dalej ja 
ko umysłowo chorą i wiele dni upłynę- 
ło zanim zdołała wnieść telefoniczne za 


wuje Konstanty Mackiewicz, 


TEATR KAMERALNY. 
Wobec wielkiego powodzenia, lakiem cleszv 
się doskonała komedfa A. Słonim:kiego „Mu 
rzy warszawski”, sztuka ta dana będzie jeszcze 


_Zauważymy % rm en Gerke w” Eak LĄ, wiedziela w ódź. 5 po połudn'e po ce- 
dziwne sznześia *% "e gd: b mubinych oraz we wtorek | czwariek 
gód, zkion ri s wy no gk = MPE 
per Me ohera lar n Mayn" 

AAAA UR ft --cm. futro i we srode 
irodzonej sisu y EANNA RAGNE: 


skeczu „afrykańskim“ na tle dekoracji, 


skiego myśliwca, ona zaś ilustruje śpiew 
jest 


Skecz zarówno jak tańcząca w. nim. 
Józefina nie różnią się niczem prawie od . 


wystawionych dotąd sztuk sięga cyfry i 


nazwiska jak : Suderman. Schiller. Haupt 


Charakterystyczne. że teatr litewski 


Dziś. niedziela, o gddz. 8 m. 30 wieczorem * 


zajmułący wśród 


ny 2 


Gu 2.F mis= 
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Dymisje działaczy l 
sportowych 
w PHFarszamwie. 


Jak już „Exnress* donosił odbyło 
słę przed kilkoma tygodniami w Warsza- 
wie walne zgromadzenie W.Z.O.P.N., któ 
re miało bardzo burzliwy charakter. 
przyczem większa cześć delegatów, onu- 
ściła zebranie na znak protestu, Jak sty- 
choć obecnie oddźwiękiem - burzliwych 
wyborów ma być rezytnacia dwóch za- 
służonych działaczv, pp. Ruseckiego I 
Górki. co niewatlpliwie snowoduie zwoła 
nie nadzwyczajnego walnego zebrania. 


- 


Kowalski z Ł.K.S.-u. 


otctzyrmun? «wotlnienie 
l z klum . 


Jak sie „Express“  dowładuje b. ob- 
rońica |-ej drużyny E. K. S-u p. Zygmunt 
Kowalski otrzymał zwolnienie z klubu. 
‘Warto zaznaczyć, że bracia Kowalscy u- 
"czyli się gry w piłkę nożną w £ŁK.S-ie i 
w barwach czerwonych grywali do koń- 
‘ca swej kariery piłkarskiej. Jedvnie Ko- 
„walski Z, zażądał z klubu zwolnienia, 


Wolsici 


w umiesłzępmaracdoweńj komierencji 
41% strzeleciciej 


W ubiegłym tygodniu odbyła się w 
Berlinie konferencja Międzynarodowe- 
go Związku Strzeleckiego z broni mato- 
kalibrowej. Konferencja  obradowała 
pod przewodnictwem p, Bachelina, kie- 
równika instvtutu Badawczego broni w 
Wannsce. a przy udziale przedstawi- 
cieli odpowiednich organizacji następi- 
jących państw: Polski (komendant Zw. 
Strz. pos. Kierzkowski i kpt. 
Holandii, Szwajcarii i Niemiec. 

Przedmiotem obrad były sprawy 
związane z dalszym rozwojem Między- 
narudowego Związku Strzeleckiego, za 
początkowanego przez nowe  iemiec- 
kie stowarzyszenie strzeleckie o cha- 
rakterze międzynarodowym, którego 
statut koliduje s jednak nieco z istnieją- 
cym już L'Union International de Fik 
(Paryż). do którego należą prawie 
wszystkie państwa z wyjątkiem  Nie- 
miec. Ten stan rzeczy wywołał dluż- 
szą dyskusję zasadniczą, Która na wnio 

RS 


Zdarny). 


sek delegacji polskiej, została przer- 
wana do czasu przyjazdu do Berlina, 
przedstawicieli innych państw. Nato 
miast po spodziewanym przyjeździe, 
nowopowstałej związek sprecyzuje swe 
stanowisko w stosunku do paryskiego 
L'Unionu International de Tik. 

COEG 


Oxford-Cambridge 
SŚrtadycyine regaty wio- 
ślarskie 


| 


W roku bieżącym poraz 91-szy: róze- 


grane zostaną na trasie Putney — Morf- 
lake (6840 mtr.) tradycyjne włoślarskie 


regaty ósemek pomiedzy drużynami Ox- | M 


fordu I Cambridge. Pierwsze regaty:od- 
bywały się w roku 1829. przyczem do- 
tvchczas 40 razy wygrał Oxford, 39 ra- 
zy Cambridge. a raz obie osady ukończy 
ty bieg razem. W ostatnich pięciu latach 
trvumfował Cambridge, W roku bieżą- 
cym: bieg odbędzie się 23: marca. 


Hajbogafszy klub zutomobilowy na świecie! 


„Automobile Association“ w Londynie posiada 378,846 


„członków. Roczny budżet klubu wynosi... 32 mil. zł. 


j RA Ą 
Co roku obserwujemy jak szybkim! „autoservice', wychodzącej z założenia, specjalnych parków w 337 miastach an-| 
auto. ) 


krokami podąża naprzód rozwój 
'mobilizma w Polsce Co roku jesteśmy 
świadkami nowych imprez sportowych 
działalność klubów sportowych zwięk- 
sza się stałym i ulubienym czynnikiem 
naszego nowoczesnego życia: Trzeba jed 
nak dobrze zdawać sobie sprawę z też 
go, że w chwili obecnej nie jesteśmy 
nawet jeszcze w połowie. drogi, jaką 


| 


nam odbyć należy, by doścignąć Za- | 


najzupelniej stuszneśo zresztą, że trzy. 
manie szofera jest luksusem i warsztaty 
i pomoc techniczna powinny być tak 
zorganizowane, by każdy członek kluba 
mógł jaknajprędzej mieć wszystko przez 
zpocalaia naprawione .„—. jaknajprędżej 
koalepe A co pajważniejsze: r:gwaran 
cją ucześwości. (dy się ma dobry garaż, 
nie potrzeba szolera. ! | 
Obok pomocy czysto technicznej — 


gielskich. 

Pozatzm w Anglji automobiliści są w 
stałej wojqie z prawem. Anglia posiada 
| aadzwyczaj przestarzałe ustawodawstwo 
samochodowe, a nadzwyczaj nowoczes- 
Iny ruch samochozuwy i motocyklowy. 
|Szybkość na szoste”otwartej jest ograni 
czona do 3% kim. ma godzinę. przepis 
humorystyczny i.przez nikogo nie zacho 
wywany, /loteż c4gie szykany policji. 


chód, z jego doświadczeniem i wspania pomot w turystyce. Anglicy są narodem kary i włóczenie się po sądach. A. A. 
łą rozbudową organizacji tamże w dzie- podróżującym i wszelkie ułatwienia w |ma więc z jednej strony swoich specja- 
dzinie samochodowej i obserwacyjnej. jlej dziedzinie są ich wynalazkiem. Pod. | listów — adwokatów. z- drugiej strony 

Leży przed nami sprawozdanie z dzia różuią też automobilami i A. A, ma dia |własną „półtajną polis ję”, uprzedzającą 
łalności angielskiej „Automobile Associs swych podróżując: ch członków liczne  automobilistów o „cstzych* policjantach 
tion". „Klub” — ale klub o 378.845 korzyści. Najpierw biuro turystyczne 2» specjalnych kontrolach itd. Walka z u- 
członków, organizacja przepotężna, za. 200 urzędnika ni, udzielające wszelkich | stawodawstwem” w drodze „działalności 
trudniająca setki urzędników, posiada. informacji, dające mapy, plany cie. publicystycznej, opracowywanie prze- 
jąca własne ogromne urządzenia i spe. czek i jazd, rozkłady godzinowe itd. Po |pisów dregowych, wpływ na nia 
cjalne biura. rozporządzająca rocznym zatem podobnie jak garażom i warszta. jnie utrzymanie prac drogowych — to 


budżetem 689820 funtów, t. j; około 32. 
milionów złotych. Organizacja przepo- 
iężna i nadzwyczaj pożyteczna, dla swo 
ich członków przedewszystkiem a dla 
rozwoju i ulepszenia ruchu automobilo- 
wego pośrednio. 

Charakterystycznym dla stosunków 
angielskich jest fakt, że sportem auto- 
mobilowym zajmuje się „Automobilclub 
of Great Britiaq* — organizacja o cha- 
rakterze czysto towarzyskim i sporto- 
wym. Ona organizuje wyścigi i próby 


tom daje A. A. prawo używania swych 
inicjałów hotelom i zajazdom, które 
kontroluje przez swych specjalnych fun 
cjonarjuszy. 

Pozatem ułatwianie turystyki przez 
urządzanie dla swych członków specjal 
nych parków z okazji wielkich zjazdów 
i uroczystości, jak nprz. pomieszczenie 
[12000 wozów członkowskich w czasie 
turnieju w Wimbledon i utrzymywanie 


"szybkości, wytrzymałości itd. Ruch spor 
towy podlega tej organizacji w całości. 
Natomiast „Automobile Association" 
jest instytucją mającą na celu tylko jak- 
najbardziej idące udogodnienia ruchu au Kalendarzyk zawodów kolarskich 
tomobilowego dla swych członków. Jest przedstawia się następująco: 28.4. w 
to potężna organizacja, której jedynym | Warszawie bieg szosowy 50 klm. i bisg 
celem jest — mówiąc całkiem poprostu, „Stadionu* 25 klm., 5. 5. — bieg 100 kin. 
ułatwienieżycia automobilistom. A więc. w Bydgoszczy, 9 i 12 V. — mistrzostwa 
ruch turystyczny, pomoc- na dro- Szosowe klubowe, 19.5. cyclo-pedestre 
dze przez odpowiednie budki zaopatrzo we Lwowie, 20..5. — bieg 100, klm. w 
ne w telefony, budki z najrozmaitszymi Krakowie, 26.5. — bieg „Expressu“ w 


narzędziąmi i adresami najbliższej pomu 
cy, zamknięte na zamek otwierany klu- 
czem, jaki posiada każdy członek klu- 
bu, Dalej patrole drogowe, które w ze- 
szłym roku przemierzyły przeszło 22 
milj, niosąc pomoc klubowcom, stoją- 
cym na drodze. Pozatem A. A. szereso 
wi garaży i warsztalów we wszystkich 
prawie miejscowościach nadaje prawu 
używania swych inicjałów, badając i kon 
trolując stale ich sprawność i uczciwość. 
Członek A, A . z chwilą, gdy ma jakas 
naprawdę dg wykonania i potrzebuje 
pomocy technicznej — może na ślepo 
udać się do najbliżsześo warsztatu adop 
towanedjo przez Aessocjację i tam ma 
pewność, e mu wykonają wszystko w 
porządku. Pomoc techniczna ze stro- 
idei 


ny kiin sst tylko ' wykónaniem 


' Warszawie 105 klm., 2.6. — bieg 170 
"klm. w W. Hajdukach i 104 kim. w Ni- 
sku, 9. 6. — biegi 100 kim, w Kielcach i 
Starogardzie, 9.6. — torowe mistrzu: 
istwa Warszawy, 16.6. — bieg 100 kitu 
w Kaliszu, 23.6, — torowe  mistrzo- 
| stwa Polski w Warszawie, 23. 6. — s70- 
| sowe mistrzostwa województw śląskie 
go, krdkowskiego i poznańskiego, 30. 6. 
— szosowe mistrzostwa województw 
warszawskiego. łódzkiego, kieleckiegu, 
| wileńskiego, poleskiego, pomorskiego, 
„lubelskiego i wołyńskiego, 7.7. — bieg 
|Kraków — Zakopane (110 klm), 14.7. 
| SZOSOWE mistrzostwa Polski 200 kim. 
pod Poznaniem, 21.7. — bieg Kraków 
|— Lwów (325 klm.), 26—28.7. — bieg 
dookoła woj. krakowskiego (550 kln.), 
14—16.8. — bicg dookoła Polśki Wai- 


dalsze szerokie pole, działalności A. A. 

Typowym fraśementemkultury i ey- 
wilizacji codziennego życia kultury i gy 
wilizacji codziennego życia bogatych i 
celowo zorganizowany :h społeczeństw 
zachodnich jest właśnie takie sprawo- 
zdanie A. A. 

Kiedy u nas doczekamy sie takich 
organizacyj? 


Kalendarzyk kcolarsici 


|szawa — Wilno, Lwów — Kraków — 
Katowice — Poznań — Łódź — Wai- 
szawa około 2.000, klm., 25.8. — 12-go- 
dzińny bieg terowy w Warszawie, 
15.9. — bicz 130 kim. w Katowicach, 
22.9. — bieg torowy 100 klm. w Łodzi, 
22.9, — bieg Kraków — Katowice 180 
klm., 6.10. — bieg 100 klm. o mistrzo- 
stwa, 13. 10. — kolarski bieg na przełaj 
o mistrzostwo Polski około 30 klm. 

Terminy zawodów międzynarodo- 
wych nie są jeszcze ustalone podobnie 
jak i wielkiej nagrody dla amatorów ca 
łego świata w Warszawie. Ogółem od- 
będzie się 500 torowych i 600  szoso- 
wych zawodów klubowych. 


SIDI ONONONONM 
Dr. med. 


J. POLAK 


Charob a m? 4 

alesese tasima. PORY EKA, artn M 
Pieirkowzia 129, m.B fr Ib» 
tel. 64-21 i ' mr w dd RS T WE, 


 Szcześóly 
losowania 


o puhar Davise 


Jak już „Express“ donosił odbyło się 
w pałacu Eelizejskim w obecności przed 
stawicieli 29 państw losowanie termi- 
nów o puhar Davisa, Losowanie duło na 
stępujące wyniki: strefa amerykańska 
— Kanada — U. S. A., druga runda Ja- 
ponja — zwycięzca meczu poprzednie- 
go oraz Meksyk — Kuba. Finał strefy 
amerykańskiej odbędzie się pomiędzy 


|zwycięzcami meczów drugiej. grupy; 


strefa europejska: pierwsza runda — 
Austria — Czechosłowacja, 2) Belgia” -- 
Rumunja, 3) Dania — Chili, 4) Grecja — 
Jugosławia, 5) Norwegia — Wegry, 6) 
onaco — Szwajcaria..7) Finlandja — 
Egipt. 8) Holandja — .Portugalja. Dru- 
ga runda: Niemcy — Hiszpania. Holan- 
dja Włochy, Szwecia — Południowa 
Afryka, Anglja — Polska, dalej w dru- 
giei rundzie spotykają się zwycięzcy 
pierwszego meczu pierwszej rurdy zw 
zwycięzcą drigiego meczu, trzeci z 
czwartym, piąty z szóstym, siódmy z 
ósmym. Następnie następują ćwierćfi- 
nały strefy. Ogółem do rozrywek o pu- 
har Davisa zgłosiło się w r. bieżącym 
25 państw, z tego 5 do grupy amery - 
kańskiej, reszta do strefy europejskiej. 
Finał między -strefowy i finat rozerw 
wek odbędą się w Paryżu. 

| 


Transmisje przez 
radjo 
nadawane bedą z dzisiej- 
|. szych zawodów 

Dzisiejsze konkursy w Zakopanem 
transmitowane będą przez radjo, a mla- 
nowicie na wszystkie stacje polskie na 12 
stacji francuskich I nast. stacje euronej- 
skie: Wrocław, Drezno, Frankfurt, Frei- 
burg, Gliwice, Kaiserlanten, Kassch, Ko- 
lonje, Langenberg, Lipsk, Monachium, 
Norymberga, Stuttgart, Kopenhaga, Wie 
deń, Graz, Insbruck, Klagenfurt, Linz. 
Berno, Bratisława. Praga, Rzym, razem 
40 stacji europejskich (1). Transmisja oć 
bywać się będzie pod osobistym kierow" 
nictwem dyr. Chamca. Będzie to najlep- 
szą międzynarodowa transmisia jaką do 
tychczas urządzono. Pracami koło sk 
czni kierują pp. Oppenheim, ‘Simonsen 
Taccher. Pracuje razem około 100 ludzi 
tak że mimo mrozu stan skoczni jest de 
skonały. 


Delegaci łódzcy 


na malme zóromadzenie 
: 8. ` Mm. 

Jak się „Express Wieczorny” dowia» 
duje na onegdajszem posiedzeniu Zarza- 
du Ł.Z.O.P.N-u nastąpił wybór trzech 
delegatów na walne zgromadzenie P. Z, 
P.N.-u w Warszawie. W skład delegacji 
łódzkiej weszli pp.: Malinowski, Lauks i 
Konopka. i 


| Ostan e wiadomości 


© Kierownictwo Madison Squere Gar- 
dens w New Yorku zawarło z nicmiet- 
kim bokserem Schmelingem umowę, 
mocą której Schmeling zobowiązał się 
walczyć w czasie swego turnee pu 
Ameryce wyłącznie z przeciwnikami, 
natae ronyn przez Madison Sqare Gar 
ens. 

Angielski mistrz wagi półciężkiej, po 
gromca Schmelinga Gipsy Daniels zo- 
stał zwyciężony na punkty po Ł5 frui- 
dach przez negra Jim Mendysa. 

W. Porto, Rico wykazał 
Ascensio świetrią formę, zwyciężając 
przez k. o. w G-ej rundie Carlo Florc- 
sa. Kid Francis zwycię/ył w San Fran- 
cisko na punkty dac Cyvncha. Jamg 
Stribhing walczył pe ra: sstatni przed 
smotano z Sohar (27 Mitlgo 
WACOM, Ja w gyel 


Tar 


francuz 


ń A) A 


——— 


Siedziba komisji reparacyjnej 
w Saryżu 


W Hotelu Astoria, jednym z najpiękniejszych hoteli paryskich, zamieszkali p 
boiie | SMOMRÓWA ko BH reparacyjnej, 


„Frzefkleństmo temu. Ritó- 
zu doifńinie się mego 
ciala!“ ` 


EI ZBIETA CARNERVON, 


wdowa po znakomitym archeologu lor- 
dzie Carnervon, który przed siedmiu la- 
ty dokonał odkrycia grobowca Tutank- 
hamona, zmarła nagle, ukąszona przez 
robaka... 
Niezwykła przyczyna śmierci pani Car- 
nery. 1 jest jakby nowym strumieniem 
wody na młyn zabobonu, w myśl które- 
go wszyscy ci, którzy naruszvii spokój 
zmarłego przed tysięcy laty- faraona, 


muszą za karę umrzeć mienaturalną 


śmiercią. Na grobie jego wykryto w 
swoim czasie napis _ hieroglificzny: 
„PRZEKLEŃSTWO TEMU. KTÓRY 
DOTKNIE SIE MEGO CIAŁA”. 
I rzeczywiście — zarówno sam lord 
Carnervon, jak też wszyscy uczestnicy 
odkrycia, zmarli kolejno nienaturalną, 
mistyczną śmiercią. Wdowa Carnervon 
jest 8-ą zrzędu „Ofiara przekleństwa zza 
grobu”... 


WYSWIETLA, 


TECHNICZNYCH. 


ANÓW 
PL BUDOWLANYCH A S 


na papierach światłoczułyc 

POZYTYWNYCH. NEGATYWNYCH Są 

i OZALIDOWYCH ZAKŁAD KLISZ 
REKLAMOWYCH 


Tel Ii- RISK | Perkowska Ne 100. 
ZE ZZ dw i aA 


W Łodzi 4.00 miesięcznie. — Zamiejscowe 5 zł. 


P [ e num eT at a: miesięcznie.— Zagranicą 7 złotych miesięcznie. 


L Sen el ZDZ Odnoszenie do domów 40 groszy. 
Redakcja i Administracja, Piotrkowska 49, 


Telefony redakcji 27-24, 36-43. 36-44 


Telefon administracji 22-14— — — — ~ 


WEDŁOWAŻA OE ZPB RZCZE ZE REZ ZE W PEEP NĄ 
Za wydawnutstwo „Republiki* sp. z ogr. odpo w. Władysław Polak, 


EXPRESS 


Wnętrze współczesnego zakładu dla odlewania form ze śpiżu, 


y = = oz zzz z 
Srzymierze między papieżem a talja], Jiss Rumunia” 


SE 


a: MARJA GANESCU. 
rumuńska królowa piękności, która brała » 
udział w ostatnim konkursie paryskim. 
| Sw o de i R w] 


W TRAMWAJU. *', 
Dama nie nazbyt ładna dziękuje faklemuś 
lezomościowi za ustąpienie jel miejsca, ` 
— To droblazg, proszę panl! Wiem. dobrze że 
są mężczyźni, którzy tylko ładnym kobietom 
ustępują mlejsca, ale ja się tego nie trzymam. 


"ANA LEKCJI RELIGJI. 
— Hoptasińsk] przez co można dostać się do 
plekła? 
'— Przez podatki. i 2 78 
— Co ty gadasz, błaźnie jeden! 
— A tak. proszę księdza prefekta, bo ofcłec 
mówił, że przez te podatki, to nas - wszystkich 


Śmierć żebraka od salwy armatniej | woma 


Madryt, 9 lutego dzińcu koszarowym żebrak mijał wła- TROSKLIWA MAMUSIA. 
Podczas salwy baterji artylerji, usta |Śnie wylot jednego z dział. = Mamusiu, ten pan, co teraz. mówi przez 
wionej na dziedzińcu koszarowym w Pęd powietrza odrzucił nieszczęśli- | radjo, to czasem kaszle. 
centrur1 miasta dla uczczenia zmarłej| wego na odległość kilkunastu metrów,| — Zdefmij w tej chwili słuchawkę, b jesz- 
królowej matki, wałęsający się na dzie-|zabijając go na miejscu. cze grypy dostaniesz. , "URZ 


„Batkonik (x) z którego papież oda wić będzie wiernych we wtorek, dnia 
12 lutego. 


À 


O łoszeni a: ZWYCZAJNE: 10 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 10-szpalt.) 

g * W TEKŚCIE: 40 gr. za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) 

NEKROLOGI: 30 gr za wiersz mil. (na str. 4-szp.). Zaręcz. I zaślub. po tekście 10 zł. Za 

miejsce zastrzeżone specjalna dopłata. Zamiejscowe o 50 proc. zagraniczne o 100 proc. drożej. 

Za terminowy druk ogloszeń administracja nie odpowiada. Drobne 12 groszy. — Najmniejsze 
zł 1.20, poszuk. pracy 10 groszy. 


W drukarni „Republiki Sp. z ogr. odp, Piotrkowska 49 į 64. 


Godziny przyjęć redakcji 6-- 
po poł Rekopisów niezamówio 
nych nie zwraca się. 


Redaktor odpow. Jan Grobelniak. 


